Niedziela. m 
Dnia 13 (25) Listopada. — 1855 roku. 


Ob REDAKCJI KURJERA WARSZAWSKIEGO. 

Z początkiem roku „1856, rozpoczypamy rok 36ty 
istnienia Kurjera Warszawskiego, | 

Raczą Łaskawi Prenumeratorowie zamieszkali na pro- 
wincji, dla anikpienia wszelkiej zwłoki. w odbiorze 
pierwszych numerów Kuzjera, w następnym kwartale, 
poczynić wczeshe na właściwych Urzędach i Stacjach 
pocztowych zapisy, : i 

Cena prenumeraty Kurjera, pozostaje ta sama, jaka 
była od początku założenia tego pisma: 

W Warszawie, rocznie, rs. 4 kop: 80 (czyli złp. 82); 
półrocznie, rs, 2 kop: 40 (czyli złp. 16); kwartalnie, rs. 
1 kop: 20 (czyli złp. 8). Z roznoszeniem do domów, po 
5 kop: (czyli. gr: 10) więcej na miesiąc, — 

- Prenumerować można w Redakcji Kuzjera i w Kan- 
torach tegoż pisma. 

W Królestwie zaś i w Cesarstwie, prepumerata Wy- 
nosi: rocznie, rs. 6 k. 60 (czyli złp: 44); półrocznie, rs. 
tę kop: 1 (czyli złp. 22); kwartalnie, rs. L kop: 65 (czy- 

izłp: 11). | 

i Elu życzący odbierać Kurjera w od- 
dzielaych kopertach, pod swoim adresem, tak w Kró- 
lestwie jako i Cesarstwie, dopłacą na koperty rs. 1, na 
kwartał, i wówczas z żądaniem swojem zechcą się zgło- 
sié listownie do Redakcji Kurjera Warszawskiego, albo 
też do Pocztowej Ecpedycji Gazet w Warszawie, prze- 


syłając APA atę: roczną, rs. 10 k. 60;' półro- . 
hite 5 ©. 30; ORC ma k. 65. 


Przytem Redakcja nadmienia, iż niektórzy z Prenu- 
meratorów zamieszkałych tak w Królestwie jako i w Ce- 
sarstwie, nadsyłają należność za Kurjera pod adresem 
Redakcji Kurjera lub Pocztowej Ezpedycji Gazet, 
bez dopłaty na koperty; 8 że z tego powodu przez odwro- 
tne korespondencje, bywają narażeni na niejaką zwłokę 
w odbiorze pisma; przeto Sedakoja zawiadamia, że bez 
dopłaty na koperty, można prenumerować tylko na naj- 
bliższych (zamieszkania Prenumeratora), Urzędach lub 


Stacjach Pocztowych. 


i Z Petersburga, 2 (14) Listopada. 

NAJJAŚNIEJSZY PAN, NAJWYŻEJ rorkazać ra- 
czył: prawidła istoiejące dla biednej szlachty 13tu Gu- 
beroji (Zachodnich) co do porządka pomieszczania ich 
w służbie wojennej i przedstawiania przez nich doku- 
mentów, rozciągnąć w ogóle ne biedną szlaci tę wszy- 
stkieh Gubernfi Cesarstwa. (luw: Ruski). 


VW wykonania rozkazu JO. Xięcia FELDWARSZAŁKĄ, 
Główno-dowodzącego Armią Czynną, opartego na ode. 
zwie Ministra Spraw Wewnętrznych Cesarstwa, podaje 
się do powszechnej wiadomości wszystkim Wojskowym 
niższych- stopni: w miastach i wsiach Królestwa Pol- 


skiego, jako też w mieście Warszawie zamieszkałym, 


ażeby każdy z oich, który otrzymał znak zasługi Stej 
ANNY za lat XX służby- nieskazitelnej w czasie od roku 
-1820 do 1823 pod Nr 94,208, i następnemi do 102,152, 
przesłał do Kapituły Orderów w S/.Peiersburgu, przy 
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Satro, ŚŚ, Konrada B., 


i Piotra B. 
Ubyło dnia godzin 8, min: 27. 


prośbie na prostym papierze, oryginalną dymissję,z wy- 
rażeniem, z której Kassy Powiatowej życzy sobie po- 
bierać pensję, dla wydania stosownych zarządzeń, Ce 
lem nstępnego jej wypłacania. 


J0. Xiężna Barbara Dożgorukow, Małżonka Jenera- 
ła-Adjutanka JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, Ministra 
Wojoy, wyjechała do Moskwy. 

Na wczorajszem ballotowacia Kandydatów na Człon- 
ków Towarzystwa Hesursy Kupieckiej, następujące 
JJWW.i WW. Osoby, przyjęte do tegoż grona zostały: 
Jan Blumer, Jan Bystrzanowski, Henryk Czartkowski, 
Leon Epstein, Henryk-Ewanael Glżcksberg, Jao Head, 
Karol Jacobson, Józef /życkś, Ludwik Leski, Wacław 
Matuszewioz, Józef Natanson, Stanisław Płonczyński, 
Józef Podwysocki, Baron Jan Puszet, Władysław Re- 
del; Henryk Rejchmann, Hr: Roniker, Teofil Rzucho- 
wski, Stanisław Skoczyński, Eagevjasz Szamowski, 
Leopold Toeplitz, Xawery Wołowski, i Jakók Zaleski, 
Marszałek Dubieński. 

Za duszę ś. p. Honoraty z Studrińskich, Igo ślubu 
Ginett, 2go Osipowskiej, zgasłej w duiu 24 Lipca r. b., 
odbędzie się w Kościele XX. Karmelitów na Lesznie, 
jutro o godz: łOtej z rana, Nabożeństwo żałobne; na 
które, osierocone Dziaci, po stracie najlepszej Matki, 
zapraszają Krewnych i Przyjaciół. 7 

S. p. Józef Zalewski, professji Mularskiej, w wieku 
lat 39, onegdaj nagle zakończył życie. Pogrążona 
w smutku Żona wraz z 5giem nieletnich Dzieci, zapra« 
sza Krewoych, Przyjaciół i Znajomych, na wyprowa= 
dzenie zwłok, jatro o godz: Żej po poładniu, z Kościoła 
Sgo KRZYŻA, ve smętarz Powązkowski. 

(A. n.) W dniu 7 Września r. b., rozstał się z tym 
światem, w mieście Władysławowie Gubernji Augusto- 
wskiej, Jan Jankowski, b. Kassyer, w wieku lat 70. 
Był prawym i nieskazitelnym Urzędnikiem w ciągu 40- 
letniej swej słażby, a całe swoje życie, poświęcił czałej 
Małżonce, Matce kilkanaściorga Dzieci, Familji i Przy- 
jaciołom. W ciągu tej doczesnej pielgrzymki, nie znał 
tego, ktoby mu źle życzył, bo nieprzyjaciela nie amiał 
sobie przysposobić. Wszystkie przeciwności losu, ofia- 
rował BOGU, od BOGA każdą swą sprawę zaczynał, 
z ubogim szczerze się dzielił, nie szukając na tej ziemi 
nagrody. Jak życie jego było pełsem cnót chrześcjań: 
skich, tak i ostatnie chwile nacechowane łaską NAJ- 
WYŻSZEGO. Prawie bez cierpień fizycznych, przys 
jąwszy ostatnie SAKRAMENTA, pożeguał Przyjaciół. 
kę, dzielącą znim życie przez lat 88; jak obecne w tej 
bolesnej chwili Dzieci, tak i te, które przy łożu śmier. 
ci być nie mogły, pobłogosławił, i z mocną wiarą i 
ufnością, oddał ducha na łono PRZED WIECZNE- 
GO. — X.G. 

Nakładem F. L. Zamarskiego, Xięgarza w Bielsku, 
wyszło uowe dzieło duchowne, p. t.: Nauki dla ludu 
o Dziesięciu Przykazaniach BOŻYCH, do tegocze- 
anych potrzeb zastósowane. Sprzędaje się w xięgarni 
G. Sennewałda, po kop: 15. 


KE 


Ceny cukrn 


stać. Tym czasem nieczyja w tem wina; jak samych ku- 
pających. Kiedy bowiem rozeszła się najpierwsza wieść 


9.podwgłąicoiu ceny tego produktu, wszystko nieba. 


wem rzuciło się nagle w cela porobienia zapasów, a 
tak zosczny odbyt wpłynął zarazem na wzrost cen po- 
szukiwanego przez wszystkich przedmiotu. Podawane 
bowiem powody o nieurodzaju jakoby buraków, nie da- 
dzą się niczem vsprawiedliwić, gdyż w r. b., jarzyna ta 
pod względem obfitości i.arodzaju,. przedstawia zupeł- 
nie tea sam stan rzeczy jek w latach poprzednich, a je- 
nak podówczas cukier zupełnie nie zdrożał. Na dowód 
tego dość jest.powtórzyć udzieloną już poprzednio przez 
nas w Kurjerze wiadomość z Berlina, wyjętą zmiejsco- 
wych gazet,. a brzmiącą „w tych. słowach : »Ceny cużru 
poskacesiy tu znaczoie. Ponieważ, plon tek trzciny cu- 
krowej jako i buraków był dobry w r..b., przeto przypi- 
ują to podrożenie koalicji fabrykantów cukru,” Wszel- 
kie. led popłąchy i ów „strach paniczny jaki ogarnął 
Panie Gospodynie, są tylko dziełem prostej spekulacji; 
bo zresztą poczemuż by nam wypadło płacić zagraniczoy 
cukier, kiedy wyrób, krajowy, pomimo tek znacznej ilo- 
ści, cukrowni, do.tak. bejecznej dochodzi ceny. Jest to 
tylko i ip przesilenie, które, z.porządku rzeczy, 
jako nieuataralne, musi upaść koniecznie. : 
„(daskawe przyjęcie przez: Publiczność Kalendarza 
Chromolitografowanego, na rok 1856, które objawiło 
się w zupełnem 'rozkupieniu jego, zachęciło wydawcę 
P. Maxymiljańa Fajansa po licznem żądania, do po- 
wtórnego odciśnięcia>tegoż kalendarza ścienoego na 
r. 1856. Kalendarz ten jest do nabycia w zakładzie ar- 
tystyczno:litograficzoym pod Nr 550 przy ulicy Długiej, 
jak również we wszystkich xięgarniach w Warszawie 
i ma-prowiocji, po kop: 50. - 
„Jakkolwiek pierwszy, ale liczny i pełoy życia był 
wieczór wczorajszy w łłesursie Nowej przy ulicy Diu- 
giej. Wieczór: ten dowiódł że nietylko wykwintne i 
zbytkowe stroje, ale szczera ochota przy skromnej na- 
wet tualęcie stanowi zabawę. Bawiono się bowiem tak, 
jak tylko można wymagać, s jednakże życia tego, oprócz 
muzyki P, Kubelki; który wykonywał najświeższe dzie- 
ła, jak op.skoutredans dźjouteries, lub: mazur utwora 
jego, it. d., dodawały jeśniejące wdziękiem tak Dzie- 
wice jak.Panie. Moglibyśmy bardzo wiele z nich wy- 
mienić, wyszczególniając : to Panią Par..-, to Sien..., to 
w.białęj zfełbapamt sukni; albo Panny: Pr., Do., 
Dobo., Gl. Gór. Sp; i tyle inoych, ale reszta słusznie 
by,nam wzięła za złe, gdybyśmy je pominęli. Wolemy 
więc zamilęzeć, . nadmiepiając to tylko, :że weżorajszy 
w tej Resursie wieczór, należał do rzędu tych, które 
w tych murach pod kieruokiem tak dawniejszych jako 
„ Lobecnego Dyrektora Sżałewskiego, odznaczały się ze- 
wsze i ochoczą zabawą i życiem. 
„ W.tych doiach padestano do Rèdakeji Kurjera uKi- 
J0wa, LO'sztak Krokowiaka mazurka, wydanego w Pe* 
tersburgu, a będącego utworem P, Jana-Józefa Wagnć- 
ra. P.Wagner, liczy dopiero: H2tg rôk życia, a od lat 
3ch. należy;do rzędu dobrych fortepjanistów i twótców: 
Jest to zaprawdę myzykałna osobliwość, dla tego też 
cuynimy 2 niej ta-wemian kę: Występując po kilkakro* 
taie publicznie, zwrócił oncza:siebie uwegę znawców, 


kra 1 Warszaw wie tak podskóczyły nagle 
„że Panie Gospodynie zaczycają się przestra- 


+ ter Kcd d g = ps "== x E 
którzy zamierzyli nawet ogłaszać drukiem jego studja 
muzykalne A legend złożone. i > 6 aa 
mówimy, to jest Krakowiak-mazur, przypisany został 
IW. Kamilli Hrabinie O/śzarowej; zaś dochód ze sprze- 
daży nadesłanych nam sztuk lOciu, przeznaczony jest 
pa korzyść Zakładu S. WICENTEGO a Paulo. Kto więc 
pragnie obok obeznavia się ztym utworem dziecięcia 
artysty, uczynić zarazem i dobry uczynek, może nabyć 
każdej chwili exemplarz tegoż po cenie k. 50, lub co 
łaska więcej. z 

W tych dniach wyszedł z pod prassy Polonez, utwa- 
ra Władysława Stelmastewicza, ofiarowauy Bronisła- 
wie z Radziszewskich S/elmasiewiczowej, Jest do 
nabycia w składach muzycznych, tadzież w xięgarvi 
Błaszkowskiego na Krakaws:-Przedm:, obok pałacu 
Kazimierowskiego. Sie - 

'— Pieprz jest nieoszacowany w niejednym względzie. 
W ogrodnictwie np. używa się do posypywania mło- 
dych roślin melonów i ogórków, aby je ochronić od 
rozmaitych owadów; do posypywania grochu ogrodo- 
wego, ażeby go ptaki i ślimaki pienawiedzały; a tem 
gdzie ogroduikowi lnb labowoikowi szczury ryjące zie- 
mię, są uciążliwe, nic niema lepszego nad posypywanie 
pieprzu, bo nie niewypłoszy ich łatwiej, pt spowodo- 
wane przez. to, ustawiczne kichaoie. Roślinom jak się 
zdaje, nic pieprz nie szkodzi. Posypując nim zagony 
pieczarek, wstrzyma się od nich zwyczajnego stonoga, 
a to ma biezmiernie wielką wartość, gdyż to. żarłoczneę 
zwierzątko pagryża każdą roślioę, chociażby najbrzy= 
dzej wyglądała; skoro zaś dobrze jest opieprzoną, daje 
Li PRA 2 E T eenah 

~ Kazimierz Krynicki; Subjekt handlowy, lat 34 liczą- 
cy, pod Nr 476a zamieszkały, onegdaj w skutek ano- 
plexji, nagle życie zakończył. ` » 

Z Drukarni J. Tomaszewskiego, wyszedł z draku 
Kalendarż Ścienny na rok 1856, rok:rocznie wycho- 
dzący. Skład główny tegoż, przy ulicy Brelańskiej pod 
Nrem 600, w powyższej Drukarni. SW 

Do życia Jana Sżypułkowskiego nosiwódy, o którym 
Kurjer uiedawńo pisał, dodajemy następujące szczegó- 
ły: że wydawał na swoje życie dzierinie kop: 5 za mi- 
seczkę ciepłej strawy pod pompą w Słarem-Mieście, a 
zresztą żył wodą i chlebem, który raz na tydzień od 
żołnierzy kupował; że sypiał w drwaloi, żeby komor- 
nego mie płacić; że posługiwał czasem przy garku- 
chniach, i dostawał za to garczek rosoła, ale ten sprze. 
dawał innym, a pieniądze oa kapiteł obracał; że prawie 
do samej Śmierci wodę nosił, i miał garb na karka od 
drąga, na którym faski z wodą wisiały. Cóż to za 
sprzeczność z większością naszych słag Warszawskich, 
którzy i bez grosza i bez odzieży żadnej, zostają wśród 
zimy! — Kupił sobie Sżypułkotoakś kamienicę na Ma- 
rjenaztadzie, sle: tę niedługo  Odprzedał.  "W.końcu 
chciał dać.rsr. 150- w Dobroczynności, żeby ma tam 
dano przytułek.. Duchowny jeden namawiał go 2a.Ko- 
ścieloego na prowincję. 

Kurs wczorajszy: za 70/-imperjały żądają 8.5 kop: 
627/e, dają rs. 5 kop: 60; za obligi Skarbowe oprócz 
kuponu, żądają rs. 19 kop: 40, wartość kuponu kop: 
60;. za listy zastawne iligo Okresu oprócz kuponu, żą: 
dają rs. 15 kop: 26, dają rs. 15*kopt 24, wartość kipo 
nuik. 257/a; za nową Rossyjską pożyczkę zroku 1854 


: (Neue Pr: Ztg). 
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spo kuponu, żądają ter: 94 k. 92, kupon kopiejek 
3. s J : p 

4. Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Dramie Preojoza, Pavi Mazurowska i Panoa Paliń. 


lać będę pomocy lekarskiej biednym bezpłatnie: w Śro- 


dę i Sobotę, od godz: 10ej z rana. — St: Kuczyński. 


| AMERYKA. — W. Nawym- Jorku Sgo b. m. głoszono, 
iz do Washingtonu nadeszła wiadomość z Londynu, że 
tameczny Poseł Amerykański P. Buchanan, miał żywo 
ożcić się z Lordem Pałmerston, w sprawie wyspy 
Ku y. (Neue Pr: Ztg). i p 
, ARGLJA. Londyn, 19go Listop:: — Głobe donosi, że 
Jenerał Simpson spodziewany jest w tych dniach W Lon- 
dynie, — Jedeo pułk strzelców Walsjskich, stracił 
od początku kampanji: krymskiej, 33ch zabitych i-r- 
miooych Oficerów. (Neue Pr: Zig). | - p 
* 20go-Listop:, (wiado: telegr:).— Sir Charles opise 
(ene wybrany Członkiem Parlamentu za CPE y > 


Śr 


A d zamówił w ozmaitych fabrykach: Londynu, 
n Licgo, Namur, Bostonu- i Sheffield, 
100,000'sztak broni palnej i do 10,000 sieczaej. (Jour: 
de St. Pet:). : s ; 

/ AuSTRJĄ. Wiedeń, 19go Liatop:.— W zeszłą Sobotę 
odbyła się pod prezydencją Cesarza rada Ministrów, dă 
której, między innemi, roztrząsano organizację Rady 
Państwa i Statut dotyczący reprezentacji krajowej. — 
Hr: Valeptin Esterhazy, Poseł przy Dworze CESARSKO- 


"Rossyjskim, miał dziś posłuchanie u Cessrza.— Insty- 


tacja Kredytowa dla handlu i rzemiosł, w Grudniu już 
rozpocznie swe czynności. — Minister handlu zajmaje 
się jaż wstępnemi rozporządzeniami do wystawy prze- 
mysłowej, w Wżedniu 1859 r. odbyć się cej. Przy- 
puśzczeni do niej będą tylko przemysłowcy : Austrji, 
Zollcercinu Niemieckiego i Państw Włoskich, z Au- 
strją w celnym związka zostających. _(Schl: Ztg). 
"FRancja. Paryż, 19 Listo:. — Wczoraj o godzinie 
67/4 wieczorem wybuchnął pożar w jednym z magazy- 
nów piekarni wojskowej na wybrzeżu du Bilły, . Po- 
nieważ widziano, iż aiepodobieństwo jest ocalić płoną- 
eą budowlę, przeto zaniechano od początku zaraz ra(na- 
ko. Piece jednak i inne magazyny zostały nietkaięte od 
pożaru, 0 9*/z opanowano już ogień i nieobawiano się 
o przyległe budowle. Gmach który: spłonął, był odle- 
gły tylko o 300 metrów od galerji wystawy, a stratę 
przez pożar tak -w materjale budowlanym jak i w zapa. 
sie mąki, ocenieją na 4 mil: fr. (St: An:).. 
"Mówią, żs Papież przyrzekł przybyć-do. Paryża, 
na Chrzest spodziewanego potomka Cesarskiego, jeśli 
to będzie chłopiec.— Cesarz wydał dekret, dozwalając 
przez lat 3 przywozu bez'cła materjałów surowych do 
budowy okrętów potrzebnych. (N. Pr: Zeit). 
„ Poselstwo Sardyńskie, dzić wyjeżdża z Paryża, na- 
rzeciw swego Monarchy.— Dziś, w pośród nadzwyczaj 
cznego zgromadzenia publiczności, odbył się pogrzeb 
Pana Paillet, — Brylanty korony są dotychczas pomie: 


ne w 1848 r. (lod: Belge). : ; 


WŁocny. — Wiadomo już dawno 0 projekcie mia- 
nowania młodego Lucyana Bonaparte, Kardynałem. 
PAPIEŻ ma mu być bardzo przychylnym, ale Kongrega- 
cja Kardynałów widzi w tem tylko stopień do róższe- 
rzenia wpływu Francji, który. przeszedłby wszelkie 
granice, gdyby Bónaparte zasiadł kiedyś na Stolicy Śgo 
PIOTRA. — W Rzymie, d. 9go.rauo, panowało zimna 
takie, iż woda marzła, a wkrótce potem, skntkiem wias 
tru siroccó, temperatura podniosła się do 16 stop: cie. 
pła: Zmiana tak nagła powiększyła choroby i śmierteł: 
ność w mieście. (Neue Pr: Zig). > j3 af 
- ZE WscHopu.— Wszelkie rekonesaose wykonywane 
od 15go z. m., przez sprzymierzonych a Eupaforjii dos 
liny Bajdarskiej, okazały się: bezskuteczne. Jenerał 
Allonoille musiał w stepach pod £upażorją prowadzić 
z sobą drzewo, wodę i prowjant, i nie mógł się dłażej 
nad 24 godzin w polu utrzymać. „Gorzej. jeszcze: wypa- 
dły rekonesanse z Bajdaru, Deszcze kilke dni padają- 
ce, spowodowały tam wezbranie strumieni i uczyniły 
drogi niepodobnemi do przebycia. — W Konstantyno. 
polu mianowano komissję mieszaną £ Turków i Franz: 
cuzów, dla wyprowadzenia śledztwa przeciw Tunetań: 
czykom. (Sch): Ztg). P> R 2 i 
* Strata Anglików przy explozji magatynu prochowe- 
go, d. 15 b. m., wynosi 22 zabitych, a w'ich liczbie jęs 
danego Oficera, oraz.119 ranionych,. między którymi 
3ch Oficerów; 4 osób zeginęło. (N. Pr: Ztg). č 

Rozmarrośc, —W Chinach chogcuchodiié ze piękne. 
go mężczyznę, potrzeba być grubym i tłastym,: mieć 
twarz szeroką, oczy mała i płaskie, nosek krótki, usty 
doże; asta mierne; U kobiet zaś piękność zasadza się na 
maleńkości nóżki, dla tego też mamki zaraz od uródze- 
nie; pajwiększego dokładają starania w szntrówania 
im wóg, z obawy, aby się nie rozrastały, — Wareza. 


. 


wiak pewien heia? kupić bilet do Pruszkowa, t. j. do 
. miejsca o dwie mile od Warszawy położonego, a to na 
pociąg spacerowy do Grodziska idący. Odpowiedziano 
mn: że nie:sprzedają się bilety do Pruszkowa, tylko 
wprost do Grodziska, tj. o dwie mile dalej, gdyż.po- 
ciąg tam nie staje. »Nic nie szkodzi”, odpowiedział, 
»proszę dać do Grodziska, ja. stamtąd do Pruszko- 


wa. dojdę piechotą,” 


Pomimo nader obfitych dowozów ziarna, targi Lon- 
dyńskie dla samych tylko potrzeb konsumcji były na- 
der ożywione iceny pszenicy o 2dó 3ch szył: na kwar- 
terze podniosły się, a wystawione próby natychmiast 
chętnych znajdowały kupców. — W Hollandji, handel 
był nadzwyczaj uciśnięty dowozami, przechodzącemi 
obecne wymagania miejscowej konsumpcji. — We Fran- 
cji zaś i Belgji, targi się wzmocniły i ceny zwolna za- 
częły przybierać. — Na naszej Giełdzie, widzieliśmy wię- 
cej rocha i paręset łasztów zeszłorocznej pszenicy prze- 
szło z rąk do rąk, głównie na export a w części do kra- 
jowych młynów. Tranzakcje te były zawarte po oaj- 
* wyższych notowaniach. Na żyto mieliśmy dobre żąda- 
mie, a piękne z Kujaw Pruskich partje, łatwy znajdo- 
wały odbyt po 650 gald:. — Płacono za łaszt pszenicy 
wagi holen: od 120 do 130, guld: prus: od 780 do 960, 
rs. 8 k. 70 do rs. 10 k. 627/a; za łaszt żyta w. h. od 114 
do 121, gal: pr: 580 do650, rs. 6 k.54 do rs. Tk. 327/2; 
ża łaszt jęczmienia w. b. 106, gul: pr: 420, rs. 4k. 
137/+.— Gdańsk, dnis 15. Listopada 1855 r.— Alexan- 
der Makowski et Comp:. 


~ oo PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Beklemiszew Miko: Jene:-Major z Krasnegostawu nr 570; Boro- 
wski Maxy: Oby: z Soboty nr 556; Bobrowuicki Wład: Ob: z Ra- 
domia nr 634; Bukowski Józ: Oby: zSzydłowa nr 626; Chełcho- 
wski Fran; Ob: z Chełchów nr 556; Cichocki Kar: Ob: z Gołymina 
ar 500; Dobrski Lud: Oby: z Liskowa nr 556; Gładków Joachim 
Bad: Stanu z Grodna ar 570; Grodzki Mich: Ob: z Giełczyna nr 625; 
Józefowicz Lud: Oby: z Bronowa nr 476; Jackowski Marceli Oby: 
zDylewa pr 634; Werpachowski Józ: Ob: z Romanowa nr 626, 

Wyjechali: Borzęcki Fran: Oby: do Riele; Biernacki Sew: Ob: 
do Siedlec; Czapski Leon: Oby: do Radonie; Golcz Włodz: Oby: do 
Kiełczewa; Mierzejewski Ant: Oby: do Mieszki; Proszyński Józef 
Ob: do Radomia; Simpson Fryd: Kap: do Białegostoku. 

Przyjechali koleją żelazną: Kamelski Hier: Rad: Handl: z Prus 
nr 653/4; Laessig Adolf Dyr: Młyna Paro: z Wrocławia or 2914; 
Levy Samuel Kup: z Wrocławia nr 634; Ollendorf Hen: Kom: Kup: 
z Wiednia nr 471; Qverbeck Gust: Kup: z Berlina nr 603; Wolff 
Frydr: Majster Machin z Berlina nr 613. 


DONIESIENIA. 

Wezoraj, PAPIERY Urzędowe, dotyczące b.- Komory 
Celnej Słupca, zgubione zostały, bąć na ulicy Krako:-Przedm:, 
bąć Miodowej. Znalazca onych, raczy je oddać do Drukarni. 
KRurjera, a otrzyma stosowną nagrodę. 


<= = = R = È Z £ = 2 
s Z N'RsiS. 5 AS ŚOAS AGS. 85 SR 
A >= y y A z. 


Prawdziwa WODA KOŁOŃSKA Faryny 2 ko: 
lonji, nadeszła do Handlu J. Drevs, przy ulicy Senatorskiej, gy 
(która „sprzedaje się po po ceoie nader rmiarkowauej, ć 


W nocy z d.14 na 15 b. m. skradzione z bryki farmańskiej, pod 
Mińskiem, następujące TOWARY: Lichtarze, Łyżki, Noże, Wi- 
delce, Popielniczki platerowane, z fabryki Frageta; Szuwax w pu- 
szkach, Z fabryki Sejdlitza; Portefeile, Cygaroiczki, Pugilaresy 
ang:; Cukierki ang; w paszkach blaszanych po fancie sztuk 20; 
Kapote czarną żydowską; Czapkę bobrową; 3 Lustra składare, 


meme 
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OSTRYGHE Holsztyńskie, świeże, nadejdą jutrzejszą Po- 


cztą, do Haudlu J. Riedel. 


S Ę E > 5 5 E 


M Mam zaszczyt donieść szanownej Publiczności, iż próc 
m SKLEPU exystującego dotychczas w domu dawniej Ro- 7 
M chanowskiego, przy ulicy Miodowej Nro 484, dla większej 
 dogodaości, urządziłem w tymże samym domu, w dzie- 
M qzińcu, SKŁAD GŁÓWNY własnych Wyrobów, Wa 
połączony z UBIOBAMI dla DZKECH płci żeń- 
skiej.— Mając obecnie (stosownie do teraźoiejszej pory) / 
M zaopatrzony Zakład, mam przyjemność polecić się JJW W. 
Mi WW. Panom.— Przyjmuję także obstalunki; które naá 
czas umówiony, obowiązuję się puvktaalnie, z największą 5 
7) dokładnością wykonać.— F. Barycki, 


Wczoraj otrzymał handel Jaca Bleszyńskiego junior, w Teatrze 
pod filarami N* 474, SZE NEE westfalskie; PEKEFLEJSZ Ham- 


aS 


WP N EN E AS N S 
QSTRWGH świeże Holsztyńskie, nadej- 7 
dą jutrzejszą pocztą do Handlu Ernesta Ni-$ 
ckiego, przy ulicy Miodowej, wprost Rościo- /, 
ła XX. Kapteynów. j 


PPAT DIII 
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SA E vi EA AERE Ee Z aai s 
Dziś rano zimna stopni 2, Wczoraj w południe zimoą stopni 1. 
Dziś rano wysokość wody na Wiśle stop 1, cali 4. 

TEATR ROZMAITOSCI. Jutro, Tymoteusz iJafet. Piękna. 

Młynarka. 3 | 

Piotr Śliżyński, Nauczyciel TAŃCÓW, podaje do wia- 
demości, że otworzył Sałoń do nauki i rozpoczął udzie- 
lać lekcje, tak w swojem mieszkaniu jako też po domach 
prywatnych i pesjach. Osoby Życzące pobierać lekcję, 

zgłosić się raczą pod Nr 98 przy ulicy Piwnej, na 1e piętro od fron- 
tu; zastać go można od godz: 8ej z rana do Sej wieczór. 

DROGA ŻELAZNA WARSZ - 

WIEDEŃSRA. AWSRO 


Pociągi odchodzą Z Warszawy : i 
o godz: 9 m. 45 rano, osobowo-towarowy d 
Częstochowy i Łowicza: | 
o godz: 5 popołed:, osobowy (schnellzug) do 
Granicy i Łowicza: 
o godz: 6-m. 5.po półud:, osobowo-tow:do Łowicza, 
Pociągi przychodzą do Warszawy : 
o godz: 10 m. 40 rano, osobowo-towarowy z Łowicza; Q 
© god: 6 m. 5 po połud:, 0s0bowo-towa: z Częstochowy i Łowicza; 
© godz: 1lej wieczór, osobowy (schuellzug) z Granicy i Łowiczą. 
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